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« Kulisia afctięcnie 3 104 000 ML 
1 wJcwieałen do domu 3.500 000 ML 
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p«ti*«rą.................... 4 000.000 ML
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BANK DLA HANDLU I PRZEMYSŁU W WARSZAWIE
(Al. J ó z e f in y  Ns 1 0 ). O c l Ć L z i a ł  W  K ^ e i l i s Z U  (Al. J ó z e f in y  Ns 1 0 ).

p r z y jm u je  z a p isy  i w p ła ty  na a k c je

B A N K U  POLSKIEGO
na warunkach ogłoszonych przez Komitet Organizacyjny.

I
Z d n iem  I lu te g o  r . b. O ddział p r zy jm u je  na r a ch u n k i c z e k o w e

waloryzowane wkłetdy ssr złotych, polskich
MA WARUNKACH NAJDOGODNIEJSZYCH. 215

1
gon

z a w i a d o m i e n i e .
Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Sz. Publiczność m. Kalisza i okolicy, 

iż z dniem 9 lutego r.b.* zostanie otworzona w własnym domu, ulica Grodzka 7 
| restauracja pod nazwą „Louvre”

Z poważaniem

232 JÓZEF KIELER
Sm aczna kuchn ia , b u fe t zaopatrzony w ciep łe i zim ne przekąski o raz doborow e wódki 

lik iery , szybka obsługa. Codziennie kon cert w arszaw skiego trio  pod  dyrekcją S. M itmana.

W so b o tą , dnia 9  lu te g o  o godzinie 10-ej w ieczorem  w now ootw orzonej re s ta u ra ­
cji „Louvre" ul. G rodzka 7, odbędzie się

B a l  M a s k o w y
na  k tó ry  zap rasza  swych sta łych  gości tylko za  zaproszeniam i

Z poważaniem
JÓZEF KIELER

233

W z a k ła d z ie  fr y z je r s k im

J. N E U M A N A
AL. JÓZtFINY Mr. 13.

wykonywa się elektryczny m asaż tw arzy ap a ­
ratem  „ S a n a  x“, o raz elektryczne suszenie 

w łosów  po um yciu apara tem  „ F o u ‘ 
C eny p r z y s tę p n e .

Z okazji zaręczyn p

W artk iej g p, Jsyćlorenj
życzą różowej

przyszłości

Helena Klingerówna z narzeczonem 
Mieczysławem Jakóbowiczem. 236

m

BANK BUDOWLANY, ODDZIAŁ W KALISZU
GŁÓWNY RYNEK 1, TEL. 241. 

p rzy jm u je  z a p is y  i w p ła ty  na a k c je

Banku Polskiego
na w arunkach ogłoszon ych  p rzez  Komitet Organizacyjny.

Dyskontuje weksle zlotowe. 231

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Ka 
liszu, Józef Motylewski, zamieszkały w Kali 
szu przy ulicy Babinej No 3 ogłasza, że 
w dniu 15 lutego 1924 roku od godziny 10-ej 
z rana w Kaliszu przy ul. Wrocławskiej pod 
Nr. 14, odbędzie się sprzedaż przez licytację 
ruchomości, a mianowicie: m anufakturnych 
towarów, nalężących do J. Podemskiego i 
ocenionych na 476,000,000. mk.

Kalisz, dnia 8 lutego 1924 roku.

235 Komornik: J .  M o t y l s y s k i

Dr Kl i n g e r
choroby w e n e r y c z n e  I sk ó r n e .

Przyjm uje codziennie od 4—7, 
w niedziele i św ięta od 10—1.

24. T o w a ro w a  3. I p.
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MASKARADA w „EUĘOPIE”
arząd restauracji .Europa" ma zaszczyt prosić swych stałych bywalców o łaskawe przybycie na Q

B A L  M A S K O W Y
się odbędzie w dniu 9 lutego b.r. o godz 10 wieczorem w lokalu własnym.

Z poważaniem ZARZĄD. 
uWAGA: Ponieważ specjalne zaproszenia rozsyłane nie będą, przeto prosimy o łaskawe 
przybycie tych wszystkich osób do których zaproszenia były już kiedykolwiek przesłane.

Zawiadomienie
niniejszem zawiadamiamy Sz. Publiczność, że wkrótce będzie wyświetlany w Kino-teatrze
Miraż najpotężniejszy dramat współczesny w 7-miu wielkich aktach p. t.

G o  7  u  n“ XV ” Z l “ E j  " w  ” 1 1
w rolach głównych najsłynniejszy tragik świata ulubieniec publiczności P a w e ł  W ege­
n e r  i słynna gwiazda ekranów M a r ja  L e jk o .  242

NA P R Z E Ł O MI E .
Przetrw aliśm y już pięć la t niezależnego- bytn 

państwowego. Pow stała z gruzów Polskr. w 
ciągu tych 5 la t ubiegłych dokonała rzeczy wręcz 
* udownych. Zorganizowała w spaniałą atm ję, 
k tóra pow stała z'niczego. Z tnicaego praw i i pow 
stały, i rozrastały się: kolej, poczta, te leg raf szko 
ły. drogi, policja itp. A powstały one, istnieją 
i rozw ijają się dzięki nadludzkiej pracy, bezgra­
nicznemu poświęceniu, energji i wysiłkowi małej 
stosunkowo liczby napraw dę Polskę kochają 

e y eh id o h ra  jej pragnących obywateli wielkiej 
woli, którzy jednak nie byli w możności sprostać 
wszystkiemu. Szerokie zaś masy społeczństwa w 
budowie gmachu państwowego spełniały renę 
biernego widza, przyglądając się obojętnie i spo- 
kojnie faktom  historycznym.

Wśród m as tych, zapatrzonych w złotego 
cielcas uwijały się całe czeredy rozmaitych oszu 
stów, matołków, pospolitych złodziei, bandytów, 
ily in  podobnych szumowin, szukających łatwe 
go' żerowiska — którzy z całym  impetem, ener- 
cją, perfid ją  i zamiłowaniem wysilali się, zeby 
państwo bliźniego okraść i łograbip, gdzie się da 
i j^k się da — byle siebie tylko wzbQgac.ć. Pol­
ska, według pojęcia tych „obywateli" m iała 
obowiązek utrzymywać ich'. I rzeczywiście utrzy 
m ywała, a częściowo dzis jeszcze Utrzymuje 
Przez szereg lat wszelkiego rodzaju  pasożyty, 
próżniaki i darm ozjady domowego chow uiiiupo r 
tow ane wysysały krew .z'Polski, jak  pijawki. Po 
robiwszy na paskowaniu, okradaniu  skarbu i lud 
ności olbrzym ie fortuny — są oni teraz tak  bez­
czelni óraz pewni siebie, że jeszcze tej Polscę 
złorzeczą i urągają na każdym kroku. — A naród 
patrzał na to wszystko biernie.

Przez całe pięć la t niepłaciliśm y, a jeżeli 
płaciliśm y, to śmiesznie małe podatki, wykręca­
jąc się wszelkicini sposobami od uiszczenia i tych 
ostatnich. Natom iast od państw a żądaliśmy ca- 
iego szeregu świadczeń. Trwoniliśm y bezmyślnie 
mienie narodowe. Doszło do tego, że Polska, kraj 
bardzo duży, zasobny w* olbrzym ie bogactwa na 
turalne, wskutek nienorm alnych w arunków , nie 
była w możności wyżywić, odziać i ogrzaćć. ca- 
ł-eh  r/esz biednej ludności. Zażarte walki' p a r­
tyjne dolewały oliwy do ognia, rozbijając naród  
na szereg nienawidzących się grup politycznych, 
które, gdyby mogły — utopiłyby jedna drugą 
w łyżce wody.

To co pisze nie jest przesadą — to niestety 
bardzo smutna prawda.

Oczywiście, że w takich w arunkach nie mo 
głc być mowy o norm alnym  rozwoju k ra tu i do 
brobycie społecznym. Rezultat takich stosunków 
był do pr zewidzenia.

Nic więc dziwnego, że początkowo powoli, 
potem  coraz szybciej zaczęliśmy się toczyć ku 
przepaści, w k tórą  państwo i naród .wreszcie ru ­
nąć by m usiały, jeżeli w ostatniej choć. chwili nie 
opam iętam y się i nie zastosujem y wszystkich do 
stępnych środków ratunkowych.

Cnie nasze życie gospodarcze w roku ubie­
głym rozwijało się wskutek wyżej wyłuszezo 
nych przyczyn w zatrutej atmosferze chorej wa­
luty. Choroba ta toczyła organizm  państwowy, 
li w osiatnpch miesiącach przybrała ro /m iary  
bardzo groźne, w prost katastrofalne. Dopiero 
widmo katastrofy wstrząsnęło narodem .

Na szczęście sądząc z pozorów zaobserwo 
wanych w ostatnich tygodniach widać, że naród 
zrozumiawszy wreszcie grozę położenia, zaczyna 
się o lr/ą sać  z niedołęstwa i kierując się zdro 
wym rozumem oraz instynktem sajnozacńowa w. 
czym, przygotowuje się do czynu.

Dziś każdy w idzi jasno, że czyhające na nas 
nieszczęście da się zażegnać tylko' drogą sanacji 
skarbu. Zagadnienie to stanęło na czele wszyst­
kich spraw  państwowych, zajm ując rząd, ciała 
ustawodawcze, opinję publiczną metylko W kra­
ju, _ lecz i zagranicą. Co do środków sanacji" pa­
nuje całkowite porozumienie. Nikomu z nas nie 
są one dzisiaj obce.

Wszystkie środki sanacyjne są ciężki1' lecz 
społeczeństwo powinno ufać, że ciężary te bę­
dzie mogło wytrzymać. Tembardziej ufać po win 
no, że pi zecie mimo wszystko, nasze życic: gospo 
darcze czyni niezaprzeczone postępy na wszystj 
kich polach działalności, a więc: w  rolnictwie 
przemyśle i handlu.

W w arunkach obecnych ple ftnożelmy się oglą 
dać na pomoc obcą, gdyż nikt nam  z pomocą tą 
nic przy jdzie. Musimy zakasać rękaw y i wcielić 
w Życie am eiykańską zasadę: „self help*. Z tęgo 
bagna, w jakie sami siebie, wpakowaliśmy, mu­
simy sic i o własnych siłach wydostać. Będzie to 
sprawa niełatwa, gdyż ugrzęźliśmy w men: po 
uszy.

W zorujmy się na wspaniałym  przykładzie 
jaki nam dają Stany Zjednoczlone, które też prze 
chodziły okresy kryzysów rozmaitych, jak kata­
strofalne spadek waluty, demoralizację itp., lecz 
dzięki wielkiej miłości ojczyzny, wytrwałości, 
energji i usilnej pracy swych obywateli — zwal­
czyły wszystkie trudności. Każdy obywatel anie 
rykański żąda od państw a wszystkiego, czego ma 
praw o żądać, ale wzam ian za to każdy, b cz iwyjąt 
ku, spełnia sumiennie, co do joty wszelkie swoje 
obowiązki względem państwa. Oto cała tajemni 
ca sszczęścia, dobrobytu i potęgi narodu am ery­
kańskiego.

"1 o też, biorąc się do uzdrowienia stosunków 
a przedewszyslkiem skarbu w Polsce zarzućmy 
stanowczo wszystko złe; cały naród, jak jeden 
mąż niech wvtęży wszystkie siły, i energicznie, 
dzielnie weźmie się do pracy, a pewnem jest, że 
w krótkim przeciągu czasu Polska bęrżie tak 
zasobna szczęśliwa i potężna, jak  Stany Zjedno­
cz: ne.

Chwila jest przełomowa — nTe traćm y więc 
czasu i wszyscy — do pracy!

MIECZYSŁAW TULEJA'.
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S. WAŁCHOWICZOWA
Aleja Józefiny > £ 1 3 ,  front, U piętro.
C h orob y w e w n ę tr z n e j  d z ie c ię c e  

i k o b ie c e .
ANALIZY moczu, kału, plwocin, soku 
żołądkowego i krwi (na sy f i l is  i inne.)

Przyjmuje od 9 11 i od 4 —7 po pot. 
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K. KOSZUTSKI.

Magis t ra t  (1921 do 1924).
O dbudow a — B u d o w n ic tw o  m ie j s k ie .

(.Ciąg dalszy).
Brak mi tu m iejsca na wykazywanie tych 

kłopotów, starań  i koszltów. Jak ie  poniesiono 
skutkiem ujawnionych błędów, technicznych w. 
budowie ratusza. Z przykrością stwierdzić, trze  
na. że budow a tav — ta czarna plam a w dziedzi­
nie ogólnej odbudowy Kalisza, stanowić zawsze 
będzie widomy znak nieuctw a i niesumieuności, 
a będzie przestrogą na przyszłość, b|y na pięk­
nych słowach, obietnicach i dobrej wierze me 
opierać poważnych postanowień.

Przechodzę do spraw  odbudowy i budów ni 
ctwa miejskiego w  okresie 1921—1924 r.

Stojąc w dalszym ciągu na stanowisku sil­
nego popierania akcji odbudowy pryw atnych po­
sesji, Zarząd m iasta przy jął za zasadę dążenie 
do wyzyskania możliwej pomocy m aterjałne; rzą 
dowej, ku budowie m iejskich gmachów, b*ądź 
to szkolnych, mieszkalnych czy zakładów uży­
teczności publicznej.

Zmienione wai im ki udzielania kredytów, spe 
cjalny ich podział i przeznaczenie, decydowane 
przez Miń. i lob. publicznych i Min. Skarbu, pow 
stanie Banką Budowlanego, z zakresem  udziela­
nia przez niego pożyczek pryw atnym  osobom , 
tembardziej do poglądu takiego Upoważniały.

Osobiste może i reszty członków Zarządu 
miasta zapatryw anie, że dalsza akcją odbudowy, 
ogolnej, opierać się w inna na bezpośredniej ini- 
c hit v wie budujących, ujętej wr formę. Zrzeszenia 
—■ było słuszne, dowodem czego służyć może 
energiczlna działalność pozostałego w r. 1922 
„Towarzystwa Odbudowy* z prezesem tegoż p. 
St. Kalinowskim na czele.

Niejednokrotnie, szczególniej w czasi^ rożna 
miętńienk*. przedwyborczego, rzucano ze specjał 
ną tendencją pod adresem M agistratu lub wy­
żej podpisanego porów nania, tyczące się dzia­
ł a l n o ś c i ,  związanej nietylko z Wysokością uzyski­
wanych kredytów, le c z  i efektu, jaki dział budo­
wnictwa przedstaw iał i przedstawia obecnie O- 
czvwiście grano tu na nieświadomości ludzkiej}.

Nie od rzeczy więc będzie porówmania te o- 
przeć na suchych dokumentach i widomych re­
zultatach.

Podczas, gdy w czasie od 1 stycznia 191*,, r. 
do 1 maja 1921 r. uzyskano pożyczek (w ok rą ­
głych cyfrach) na ogólną sumę 87 miljonów m., 
(z czego jak  zaznaczyłem wyżej na rzecz m iasta 
uż \to  17 tn i l j . )  — od dn. 1 m aja 1921 do da 2 0  
s i e r p n i a  1 9 2 3  r. otrzym ano 1 m i l  ja rd  214 m iljo 
nów. Kredyty te, dzielone s p e c j a l n i e  przez Wła 
d z e ,  służyć miały na w y k o ń c z e n i e  ratusza, budo 
wę elektrowni, inwestycje miejskie, budowę 6 
„tanieli domów", domu dla nauczycieli, dom u 
mieszkalnego na foluszu itp. i według ówczesiwch 
kosztorysów w  zupełności wystarczyły na wyko 
nardc tych zamierzeń.

Siła wyższa, jaką był pamiętny kataklizm  
walutowy w połowie ubiegłego roku, wszelkie 
obliczenia zniweczyła.

b‘iorąc pod uwagę, że w ostatnim  dwuleciu 
znacznie trudniej wydawano kredyty, porów na­
nie w tym względzie w ypada na 'korzyść obec­
nego Zarządu miasta.

Pomimo wszystko, dorobek miejski w dzie­
dzinie budownictwa w ostatnim  trzechlcęiu, 
przedstawia się pod wielu względami dodatnio.

Pozwólmy sobie i tu  na p o r ó w n a n i e .
1 atu 1919 — 1921, dały miastu kom pleks  

budynków szkolnych przy ut. 3 Maja (2 szkoły 
2 dorny mieszkalne, sala gimnastyczna), iii szczę 
sny budynek ratuszla w stanie surowym, budy­
nek teatru w takimże stanie, jeden dom miesz 
kalny ua Dobrcu). O inwestycjach jak b r du, 
rem onty itp. nie mówię, gdyż są to roboty, które 
z roku  na rok każde miasto wykonywać musi.

Biorąc pod uwagę duże rozmią^y budynków  
szkoły przy ul. 3 Maja i ratusza, w ykonanie tych
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K1N0-T E A T R  j

O flZ fl
N* o g ó ln e  żą d a n ie  

p u b lic z n o śc i
Wznawiamy n a jp o tężn ie j­
sze, podziwiane z zachwy­
tem przez miljony widzów 
• arcydzieło filmowe p. t.

D ziś  i dni n a s tę p n y c h D ziś  i dni n a stę p n y c h

T A J E M N I C A

wajowep
przepiękny dramat erotyczny w 7-miu aktach według seenarjusza, poety i nowelisty

J Ó Z E F A  R E L I D Z Y Ń K S 1 E G O
w dramacie tyrrt błaszczą coraz jaśniej wielkie gwiazdy ekranu najwybitniejsi artyści scen

Warszawskich, chluba naszej sztuki
SM 05ARSKA, MANOWSKA, JUNOSZA STĘPOWSKI, WĘGRZYN, OWERŁO, 

FRENKIEL, PICHOR, FRYCZE, JUNO, obaj MOROZOWlCZOWIE i inni.

K1N0-TEATR

O flZ fl
Na o g ó ln e  ż ą d a n ie  

p u b lica n o śo f
U WASI: Bilety wolnego wej­
ścia w pierwszych dniach 
nieważne. W celu uniknię­
cia natłoku kasa otwarta 

na godzinę wcześniej.

r  .bót w ciągu 3-ch sezonów budowlanych a d w r  
należy z-a normalne. Oczywiście nie myślę tu »  
stronie technicznej i wartości wykonanych robót 

Natomiast w sezonach 1922i 1923 ró*M• wy-- 
d z ia ł’budownictwa wykonał następujące prace:.

!) Przebudowano stary budynek „folusza1 
pa pomieszczenie hali maszyn dla elektr owni.

2) Przebudowano wnętrza tegoż budynku, 
w jego e/.ęci niższej na mieszkania dla pracowni
kmv miejskich.

3) W ybudowano tamże zakład kąpielowy
miejski. , . . ■ , .

■ł) Wybudow ano i oddano do użytku gmach
3 piętrowy dla nauczycieli przy ul. Polnej, y  >

5) W ybudowano w stanie surowym loin 
rtiiższkalny przy ul. Al. Józefiny.

6) W ybudowano tartak miejski.
vt iyy Wybudowano ioddano do użytku 'om 

m iiszkainy i-piętrowy przy ul. DobrzeCkicj 
f *8) W ybudow ano stodołę oraz wozównię- 
przy taborze. f

9) Wykonano wewnętrzne urządzeni; etek 
; rowu i (fundamenty, biura it-p.). ;

Tu również pomijani roboty inwestycyjne 
i remontowe drobniejsze wspomnę zaś ó po­
ważniejszych jak : uregulowanie i wyszosowanie 

ulicy Staszyca, ułożenie trotuaru do dwor 
ca kolejowego, uregulowanie wadliwego pv.ou 
przed teatrem, kapitalne, przeróbki 2-ch mostów- 
skanalizowanie gazowni i targowiska.

10., W ykonanie poważnych robót wzmacnia 
jipiych w ratuszu.

Powyższe, wyszczególnienie wykonany cli ro­
bót, wchodzących w zakres budownictwa miej­
skiego uzupełnić należy pracami działu pomia­
rowego. dzięki któremu Kalisz w  czasie najbliż­
szym otrzyma niezbędny plan regulacyjny.

Ftżul oka na dział' gospodarki budowlanej 
świadczy, że W m iarę s ił i środków, dział ten zo- 
stat odpowiednio wyzyskany i korzyść miastu 
przyniósł.

1’aj Boże, by ręce tych, «o tyle szkody wyr z ą 
ditli ; nieuctwem, ,'niesumiennością i uporem, dla 
których denuncjacja była argumentem, — me 
dotykały w przyszłości tej ważnej dla miasta 
dziedzin v. . 1 . i

T6fe6G Rftyiy.
ficierat Sitarski na rację.

w WARSZAWA*, 9.2. , Kur. Pozn." % dnia 7,ap 
lutego rb. podaje w wątpliwość prawo generała 
Sikorskiego do- ogłaszania przez Pat. /.aprzerzr 
gia; podanej przez:.„Kurjer Poznański' wiado­
mości, pomawiającej go. o przodowanie w spis­
kowej organizacji w wojsku pn. „Strażnica 'oraz 
kwestionuje w związku z powyższem prawo ko­
misariatu rządu na ni. Warszawę, do pociągania 
do odpowiedzialności gazet za ogłaszanie wiadó 
łńośęi. niezgodnych ze wspotnnianefn zaprzecz.;-
ńłem. " w'1" y-. • ■

Wydział półityczno-prasowy prezydjmn ra  
dy ministrów wyjaśnia, że' sprostowanie gen. Si­
korskiego zostało ogłoszone przez PAT. ża 
leniem pana prezesa rady ministrów i p. ministra 
spraw wojskowych w drodze służbowej fcą po­
średnictwem wydziału- politycz.no-praśóweg > 
zydjom rady ministrów.
Poza tom zaznaczyć należy, że podaw. podobnych 
śprostowań przez Pat. ze strony p rzedstaw iali 
Wyższych władz państwowych i wojskowych Jest 
powszechnie praktykowanym zwyczajem, jak ló 
miało miejsce np. ostatnio w stosunku do sprnk 
towanią gen. Raszewskiego i wojewodv Bnińskie- 
go pomawianych o sprzyjanie PPP

Aresztswaiic generała
WARSZAWA, 9.2. Tak się dowiaduje Kur 

TVd.‘‘ rcistal aresztowany general Macewicz, ł>. 
szef lotnictwa, należący, jak wykazało śledztw© 
do rady naczelnej PPP Generał Macewie// jiśt 
najwyższej rangi oficerem służby czynne;, klót-y 
brat udział w  tej Wrwrńtowej o rg an izac j i :

Mli* Zamoyski w Warszawie.
WARSZAWA, 9.2, W dniu wczorajszym % 

raan przybył z Wiednia p. Maurycy Zamoyski, 
min. spr. zagr..

Jak się dowiadujemy, już dziś. odbędą się 
poważne narady dla załaitwienia szeregu aktual­
nych spraw w minist. spraw, zagranicznych

je, aby ua azie obliczano komorne w, wysoko 
ńei 8 i pói\cenlima szwajcarskiego *a I-go rubla 
prsledwojenoego. a dalsze podwyżki uzabśmać 
ód wskaźnika drożyźźnianego.

Ten nowy: projekt zrzeszeń lokatorów, bę- 
d«fe przestany' do komisji prawniczej sejmu tiła 
uzgodnienia z -opracowanym już projektem no­
weli do ustawy,

U ntinicj atraymajt U procent.
WARSZAWA, 9.2. Dowiadujemy się, że .w. 

związku z wczot a jszemi rozmowami delegacji u- 
p^ędniczej z -premjerem Grabskim, projekt cor- 
nięcik dodatku drożyźnianego dla urzędników 
został całkowicie zaniechany.

lawa islaw a a eriy ia tji wybtrłw i*  ra i
Bielskie!.

WARSZAWA’, 9.2. Do łaski marszałkowskiej 
ministerstwo spraw wewnętrznych, wniosło nastę 
pujące projekty ustaw:

.1) projekt ustawy o gminie wiejskiej i mięj 
skicj wraz- % projektem ustawy o ordynaej. wry- 
bórów. /  , ■ - ’
■ ' 2. projekt ustawy ó powiatowych związkach

komunalnych, oraz projekt ustawy o wyborncl 
dn .-sejmików powiatowych.

Popłoch wśrM ty « w  w Rosji.
$  aRSZAWA’,: 9-.2 Za angielskiem pismem 

..Daily Mail'- powtarza prasa, żargonową co. na­
stępuje.

Przed yamą śmiercią LJenin powtarza! >'sta 
wjcznie :• ijBóże, dopomóż Rosji i bij żydów- -

Chłopstwo rosyjskie, dowiedziawszy się o 
Lem, uważa to zja wyższy nakaz nadprzyrodzo­
ny, który należy wykonać bezwarunkowo \Vieśd 
taka rozchodzi się z błyskawiczną szybkość,a; pc 
,*ałej Rosji.

^Czeżwycząjkar‘ nie jest w możności sttu- 
mirnijł tegr ruchir Żydów ogarnął też strach- 
paniczny- Ućiekają do większych środowisic, głó 
wnle do Moskwy. Mnóstwo żydów chce się prze 
nieść do Palestyny.
- <;• Uyłe.z pism źargónowycłi. Ile .w tem* jest 
prawdy -  trudno odgadnąć

SK jilitatja własności ziemskiej w Ai£l)i.

Czego chcą lokatora)?
WaKS/2AWA’, 9,2, Delegacja stowaizyszcn' 

lokatorów wręczyła pyemjerowi Grabskiemu me 
m orjał z protestem przeciwko projektowi noweli
do uMaw> o ochronie lokatorów Delegacja do­
maga się, aby porzucić, projekt częściowego po- <. WlEDpN, 9.2 ,^Neue Fr, Presse“ donosi z 
w o tu  do przedwo jennego komornego i pnfcpenu ‘ifendyriu rada naorelna T?aboue P*rt\o powaię

la uchwałę, żądającą przeprowadzenia na.iważ» 
iiićjszegf. punktu programu tej partjy  a imano? 
wicie: sosjalizacji własności ziemskiej.

Rząd Mac Donalda przygotowuje projćkt u- 
stawy, który, jednakże przedewszystkiem ma być 

..przedmiotem dyskusji kongresu partyjnego.

Nienawlić lain rosyjskiego l i  czerwinjcl 
tjranów,

MOSKWA/ 9.2. Władze sow. w ostatmclr 
dniach otrzymały, z prowincji szereg wiadomości 
•starannie zachowywanych dotąd w tajemnicy, 
o rzeczywistym efekcie, jaki wywołała powszech­
nie śmierć -Lenina. ’ i ' ■ >. c*

Mianowicie w wielu miejscowościach spo­
wodowała ona znaczne zaostrzenie się stosun­
ków pomiędzy władzą sow. zwłaszcza komuniś- 
tirni,. a pozostałą ludnością. Wszędzie nienawiść 
judności do komunistów’ znajduje swój wy;«iŁ s« 
otwai tych manifestacjach i nawet napadaoh net 
urzędy, kasy i stacje. Składy i instytucje łinan -o* 
we w wielu miejscowościach są strzeżone przez 
silne straże. W miejscowościach fabrycznych wyj 
stąpienia bezrobptnych przeciwko władzy, sowi 
są. na porządku dziennym. Niejednokrotnie woj 
sko musiało występować ,w- celu uśmierzenia ror 
ruchów, spowodowanych przez bezrobotnych-

Drzdilc? otrzymają pobory •  bouck 
skarbowych.

W'.vRSZASVA', 9.2. Dnia 7 bm. wjetzorełif 
pan prenijer przyjął delegację zarządu głownegu 
stowarzyszenia urzędników, państwowych w  o- 
sobach pp.; Szczawińskiego, Lesiewicza i Bakiń 
skiego. którzy przedstawili opinję urzędniczą 
sprawie wypłaty urzędnikom dodatku drozyźnia 
nego w dniu 16 lutego w, bonach skarbowych, 
ewent. odroczenia tej wypłaty — w; myśl proitk* 
tu, rozważonego w, kołach sejmowych), Delega­
cja wypowiedziała się przeciw, projektowi odro­
czenia, ponieważ szeroki ogół urzędniczy byłby, 
(cm zaskoczony, i znalazłby się z końcem mie­
siąca w kłopotach finansowych. Natomiast z£ 
względu na przełomowy, moment w obecnym o- 
kresie sanacji skarbu, a przedewszystkiem ** 
względu nu konieczność podtrzymywania tendcu 
cji zniżkowej cen towarów przez jaknajoględ- 
nicjs/.c zasilanie rynku obiegową gotówką wy.pt* 
tą  dodatku dr* żyźnianego w bonach skarblo-. 
wych W ten sposół) pełna wypłata w bonach 
skarbowych mogłaby być dokonana urzędnikom 
pańsiwowvm od 7 stopnia wzwyż, natómias/ niż 
j-zyra siopnlotn należałoby wypłacić conaimmej 
połowę dodatku w markach. O ileby pan pp*̂  
mjęj przychylił się do lego stanowiska, zarząd 
stowarzyszenia urzędników państwowych, nwą- 
żąłby za wskazane zwrócić się do ogółu urzędni 
ków z odpł.wicdnią odezwą.

Pan preni jer całkowicie uznał słuszność po 
głądów delegacji i oświadczył, że poda inicjaty­
wę wy piaty dodatku w bonach skarbowych, prz îj 
rzem uważa, że wypłata w bonach nUTpowirtńft 
być stosowana przymusowo.

Lawina zasypali wieś w larpatac!.
PRAGA*.9.2. W miejscowości Stare Góry, 

pod Korytnicą w. powiecie Zwolińskim Moczyła 
się z, góry Krzyżnej 1571 mtr. olhrzytfnia lawins 
śnieżna i zjasypała 4 domy. Ofiarą lawiny padło 
wielu ludzi, gdyż katastrofa miała miejLsce około 
wieczorem. Z 22 mieszkańców zdołano 4 Osoby 
uratować, 18 osób zostało zabótych. Dotychczas 
znaleziono 11 trupów

W Karpatach leży śnieg ha wysokości' _4 
metrów. Skutkiem zasp śnieżnych pociąg jacfą- 
ey z Koszyc 'do Popradu stał 3 dnj w drodssćt 
Jeden z pasażerów — staruszek’ zmarźi 
wvcicń«*!ęńia . *
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Teatr Stylowy. W środę, dnia 13 lutego r.b.
TYLKO JEDEN WIECZÓR O P E R Y

z n a k o m ity c h  a r t y s t ó w  T e a t r u  W ie lk ieg o  w W a rs z a w ie .
■ aa* » ■  ■ -  JL primadonny Opery Warszawskie}Julii MeCltOliiny (Kolorat. sopran).

Adama Dobosza (Pierwszy Tenor Liryczny).

Tadeusza Ordy (baryton bohsterskł)

i dyrygenta opery Warszawskiej MStTJAllE R U D N I C K I E G O
1) wykonana będzie koncertowo opera Verd'iego akt 2

R I G O L E T T O
Qyld. j .  M .o h ó w n . ,  Książe Msnfred » . O o ł lo .r ,  Rljotetta T. O rd ., 

oy Arje z oper:
E u gen iu sz Oniegin, Cyrulik S e . i l . k i ,  T r .e ie tn , T o .e e ,  L .k m e , C arm en, O .in o .

Początek o godzinie 0  wieczorem. Bilety wcześniej do nebyci. w cukierni W. M eyer.
238 Fortepien koncertowy. Dyrekcje koncertów L e o n  K o S e k .

dać tejże żołnierza, ochotnika wyćwiczonego ści­
śle Zfiaiświeżfeemi zdobyczami wiedzy woiikow-ej

Związek Strzeleokt prowadząc pracę, związa­
ną z przygotowaniem rezjerWY drógą werbiinku 
ochotniczego, ponosi poważne ciężary fiu m sow ^ 
A co za tym, znajduje, się często w. ktopotbweni 
pc^rżcjnio wyszukiwanie źródeł dochodu ab so r 
boje KoWeittlv i zarządy odciągając tymi"sposn 
henr od rzeczywistego celu właściwej pracy.

W związku z jpówyższem Zarząd i Komendą 
Związku Strzeleckiego P  Okręgu Kalisz zwraca 
się ? całą  ufnością do szerszych. uświadom io­
nych mas społeczeństwa, zawsae chętnie o fia ra  m ; 
go —* z apelem, by wszyscy, którzy no-szą 
chlubne miano Polaka i Obywatela Rzeczyp ispo 
litej Polskiej, rozumiejąc ciężką walkę o *g*ys- 
tencję szczytnej tej Organizacji, finansowali i nw 
rolnie popierali ja. przez zapisywanie się nąezło ll 
ko w wspierających.

Komu droga i m iła Wolność i Niepodległość, 
ten spełni swój obowiązek isftapis««. sie da JfcfJą 
zku Strzeleckiego.

•Zapisy przyjm ują: Członkowie upoważnieni 
; /a rzń d  P Okręgu fBiuro ul. f»arnc<*?-A*i 3 
re,?3-W p.) od  godz.. i do (5 codziennie

Rolnicy organizują się 
przeciwko miastom.

v Czytamy w „Kur. C zerw onym 1
Nikł nie j e s t  prorokiem  we własnym  Kraju 

li. móże powiedzieć o sobie snadnie preaijer t 
m inister k a r b u  p, Wt. G ratpki w  stosunku do 
rolników, z których grona w yszedł i wsi od kto 
rvch pracował. Rolnicy zarówno \v,elcy jak i 
mali. zaprzysięgli ministrowi skarbu pomstę. 
v ' i lak to  on .,śmie“ żądać od rolntkow zapłaty 
podatku majątkowego, zboża na A w o n  
ułatw ienia tej zppłaty, gdy ro  nik ™gdy /  -
nic plheił na rzecz państwa! Albo nikt nigdy 
nie śmiał odmówić subwencji i kredytów pan- 
stwo-wvrh dla organizacji rolniczych za to....ze 
b ronią  swych interesów, dopiero Wt. Grabski 

Nie to za wiele! Więc m ak  rolnicy z ..Pm 
śte^ w olają dużym głosem nie mniej 111 więcej 
Wywóz zboża, % d ła  i trzody blez ograniczeń 
zarormvicę! Słowem chcą zagłady dla miast, prze 
Ifcvahi. robotników, pracowników umysłów je b  
itd nawet 'dla drobnych włościan me produku 
jącyrh <v*.ak zbożav a- kupujących je raczej, jak

■ 7 • C.o to jednak kogo obchodzi! Rolnicy ws/y- 
stbiCh stanów łączcie się, w i e l c y  i  mali, byle-■ mm 
d ć ',: iiiteligencja i cała ta hołota urzędnicza i ro- 
hotni<*za nić miała co do g a d a n i a  i „gryziiiua 

Uważacie! Zaczyna się zwolna zorganizo­
wania kam pania rolnicza przeciw miastom ro ­
botnikom fabrycznym  i rzeszom pracującym  <> 
fóńv wysokie za zboże, bjydłó i nabjat.
- Miasta nie m ają należytej reprezentacji u 
Sejmie, i są zfdane na łaskę i niełaskę większości 
W kraju tak rolniczym, jak Polska walka wsi 
r. miastem kończy się zwykle klęską tego ostał- 
tm gc tj. urzędników pracowników umysłówyiv
i robotników. ,

Baczcie więc. pilnie, by -was niecnie me os*/.u 
kam cłami ua produkty rolne i ich wywoź * u

p Wl. Grabski czuwa, a le i to nic nie pomo­
że przećiw mafji egoizmu stanowego i sobkow-
atwn roi niczego. ,

Jako przyczynek do powyższego artykułu 
R un Czerw !i donosi nam. że w jedne i, z pul 

skich wsi odbył się w iec drobnych rohnKow, 
na którym jeden z „działaczów" uświad m.nil 
włościan, że miasta chcą ich wyzyskać, wymaga 
jąć  niskich cen na produkty rolne, że rolnictwo 
małe i wielkie winno się przeciwstawić miastom 
i organizować wspólnie w cefu uzyskania najwyz 
szych1 ceń za prddukty rolpe i obniżenia pódat- 
k4w, ! -•

Walka z alkoholizmem.
Na posiedzeniu R a d y  Ministrów przyjęto 

projekt zjmian w uśtawie z dnia 23 kwietnia 15120 
roku (o ograniczeniach w sprzedaży i spożyciu 
napojów alkoholowych).

Według art. i zmienionej ustawy celem 
zmniejszenia spożycia napojów alkoholowych 
wprowadzą się ograniczenie sprzedaży* napojow 
zaw ieraj|cyćh  wiąaej niż 4 pr. alkoMRu,

Napojów alkoholowych, zawierających po­
nad 60 proc. alkoholu, pod żadną postacią dbt 
snożvcia na miejscu sprzedawać rpe- w i t o .  

Srm/cdaż napojów sporządzonych ze spirytusu 
uL czysrcżo ieg o , zawierającego fuzle, j ts t
wid" c  ione. , . . . ,

Liczba miejsc detalicznej sprzedaży lufo wy 
szynku napojów alkoholowych ograniczona be 
dzie do jednego na 2000 mieszkańców, pizycztm  
najwyżej połowa z nich może być przeznaczona 
do wyszynku Z chwilą wydania nowej ustawy 
ii..i t  obecnie istniejącymi m iejsc detalicznej sprze 
dazv nic może być ponad ustaloną-obecnie nor - 
mę jiowięliszona; zmniejszenie liczby miejsc dc 
talirzncj sprzedaży lub wyszynku napojom a ko 
holowych w stosunku do wyżej określonej.nor 
mv. nastąpi i kwietnia 1924 rok us Redukcja i li­
kwidacja zredukowanych miejsc sprzeda** m ust 
byt ukończona do końca roku 1924}.

Wojewoda w porozumieniu z Izbą SKar-uG. 
v\ą w wypadkach szczególnych m a p ra w i *xez- 
v- ąiać na wyjątki od zasady powyższej.

Żaka/ sprzedaży napojów alkoholowych o* 
bowiąm je w niedzielę i święta do godz. 2 po po­
łudniu. W miejscowościach położonych po zą 
obrębem miasta powiatowego wojewódzkiego 
lub stołecznego, również we wszystkie inrte oni 
tłumnych zebrań* judności jak targi, ji«r;aft»rKL 
odpusly. pietgrviymki. misje itp. m ogą ™ 
■>dmi?.islracyine upoważnione przez Mnu.-derJom 
Spraw W ewńętrżnych wprowadzaćć również 
zakaz sprzedaży najtojów alkoholowych

ODEZWA.
Granice Rzeczypospolitej Polskiej, dorąć o* 

i worem dl u złych tub dobrych sąsiadów, wotwc 
przykrego położenia etnograficznego, zniewoliła
h.y Rząd Rzeczypospolitej do utrzymywanus w.tel 
kici i dobrze wyćwiczonej armji.

Rząd jednakże wobec bardzo kryty .:/n \c«  
w arunków -finansowych, oraz skrępowany wrgię 
darni m tu ry  dyplo-matyczno-politycznej zmuszo 
uv jest demobilizować tak pięknie postawioną 
nrmję naszą, pozostawiając zaledwie jeden ak.
ivwov rocznik pod bronią.

Cudzie czynu, okryci chw ałą w walKaćh o 
niepodległość, zdając sobie spraw ę z przykrego 

riebezpićcznego położenia, a obaw iając się, o t 
z d o b y t a  ich krwią i potem umiłowana Ojc zyzna 
nic padła o fia rą  wskutek niebezpiecznego &t*
siedztwr. zorganiilowąli stowarzyszenie pod
nazwą; ! ___

„ZWIĄZEK STRZELECKI
maiacv na celu wychowanie m łodych pokoleń 
nu p r iwych Obywateli Państwa, przygotowując
i,:h rćv. - ocześnie na przysziłych tobtońftdw nas/ej
wolności i niepodległości.

Związek Strzelecki zatwierdzony przez 'Mini­
sterstwo Spraw W ewnętrznych w  porozumieniu 
i  'Ministerstwem Spraw  Wojskowych podlega 
Głównej Komendzie Z w. Strzel,, k tóra kom un-
kuit: się i podlega bezpośrednio zarządzeniom 'M i­
nisterstwa Spraw Wojskowych oraz 
dnie z instimkejśMi^i rg u W W fM ń ;

Władze wojewódzkie w walce 
z niesomlenoyii kapcami,

Województwo łódzkie wydało odezw-, pa- 
stępującej treści : .

Pomimo notowanej od szerćgu dni znizki 
cen na- artykuły pierwszej potrzeby, a «*»■;•- 
gólności zboża i mięsa, nieszczęściem, jŁodsi z  
powodu widocznej niesumienności kupców M u  
szeni jesteśmy za powyższe artykuły p r tu c  cmi- 
ny. kłórt* nie stoją w żadnym proporcjonalny^  
stosunku do cen płacowych przez kupfióY* ?.a n a  
bywano artykuły. .

Wzywa się zatem wszystkich handlujących 
artykułam i pierwszej potrzeby, abjy niezwłocznie 
nie oczekując ustalenia cen przez w ładz;, p$ AV; 
stąpili natychm iast do szczegółowej kalkulacji 
4odpowiednio ceny zredukowali.

Przy toni Województwo zaznacza, zo Wyda 
zarządzenia organom podległym, by występowa 
ły ?. całą bezwzględnością przeciwko winnvnf 
połuerania nadmiernych cen.

Równocześnie zwraca się Województwo do 
.społeczeństwa z apelem, by w swoiirr własnym 
dobrze zrozum ianym  interesie dopomagało wła­
dzom do wykrycia tego rodzaju przekro^zeńń 
iw<* wszelkich przejawach lichwy donosiło ber 
pośrednio do Władzy.

. ;■ ' •   .■ - , *.. ^  •• -  — r h i n A
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Przegląd Wiecz/* pisze: Wiadomo, ze p..
Gląbiński. jako m inister rządu ósemkowo-piasto 
wego, przyjął urzędowo deputację Pogotowia 
Patriotów  Polskich. Obecnie ogłasza „Roootuik • 
odnośny dokument. Nosi on datę 24 it> «śn la  
1&23 r.j jest podpisany przez HSzefa sztabu p u ł­
kownika Hebdę“ izjawiera informację, że do p 
Głąbińskiego udają się: Prcajfes 
Prezes Sądu Honorowego i 'Prezes Rady uoijen- 
ncj. Otrzymali oni instrukcję następującą.

Prezes Sądu Honorowego będzie argumenUa 
rą ł konieczność potrzeby naszej organizacji i kw 

nieczność następujących zarządzeń w- pos/fót* 
ló inych dziedzinach życia państwowego. 1 KRUl 
*.va reorganizacji adm inistracji państw ow ej1 2 
przćfasonowanic form acji wojskowej, .3) znua.- 
na garnizonu; 4) rozbrojenie Strzelców, .») spva 
w . Gdahska igranie; 6) sprawa, kolejnictwa; 7) 
spraw a praw orządności; ftf spraw a w a lu tfpo­
lityki ckouomicznej; 9) sprawa ordynacji wy bor 
czyj; !h spraw a iydow stw a; t t )  sprawa obrony 
Państwa 12) sprawa dyktatury; 13) spraw., po 
stępowania Piłsudskiego; 14) spraw a tedm iki 
wojskowej; 15) sprawa konieczności obsactzciiiii 
prezesa rady wo jennej na stanowisko wice-mtni 
stra  wojny.c.

G I E Ł D I I  W A R S Z A W S K A .

r-Jork 
L o n d y n  
B e ł g j o  
P aryż  
S z w a j o a r j o  
8 % p o ż f  c a .  a l o t a  
A \  p o i .  p r o m .
B o n y  a t o t o  S .  I I  A ,

frank *ł« podat. na 9.2
u  . V  V V

ttarty To w. Kr. Zimm

9,300,000
40,900,000

384.000
430.000

1.035.000 
13.000,000
1,900(000
1.400.000
1.800.000 
1,800,000

14,000,000
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KRONIKA.
— OSOBOSTE.
Rektor uniwersytetu im. Stefana Baiorego 

w W ilnie, prof. Alfons Parczew ski, pokrzepiony 
dłuższym odpoczynkiem w  W arszawie, w yjechał 
do W ilna, żegnany przez liczne grono przyjaciół 
w W arszawie. .

. — Z KINA „MIRAŻU",

JEDYNY WYSTĘP ARTYST. „TEATRU 
WIELKIEGO'' W KADISZU.

'Yśrodę, dnia 13 bm., w sali teatru „Stjylo- 
wego'1 odbędzie się jedyny gościnny w ystęp ar­
tystów Opery Warszawskiej, który W części 1-e 
przedstawienia .wykonają koncertów, drugi akt 

lir  no -1 seria obrazu: „Lucrezik Borglu", kto- ze znanej opery Verdiego pt. „Rigoletto .
obecnie Kino „Miraż", jest rozwią części drugiej i trzeciej wykonane zostaną ? o e  

eanicm całej akcji i dramatycznej, której zaczą- Tosca, Eugenjusz Oniegin, Cyrulik S w is  i. «
tek b i ł  w pierwszej. 'Bardzo ciekawe są obrazy - - ............-~*
batalistyczne, ilustrujące Średniowiecze, pozatem  
szere e momentów psychologicznych, i z u ca ją 
cvch światło na główne postacie odtwarzające 
dramat Wszystko to składa się na piękną ca-

&  t’A utem . „Grzech" z Pa J e m  to . (też w
Wegenerem. Powodzenie z góry zapewnione.

dz“ administracyjnej karze do trzykrotnej' iwys® 
 _____  kości-

sKa na iłri /'ppTjłkria Ustawa powyższa zyskuje m oc obowiązuwi

p o lsU *

K orespondencje z D anjii Francji. W ielkie igr^A 
ska na O limp jadzie. — Przyczyny meszczęsli

* » • '  _ • ___ iltf dn  Tliiim/ir lłfl .  f R&uHKClR

me* Carmen, Pajace. - •
Wieczór, w którym weZhią udział tak wy- 

bitne siły Teatru Wielkiego, jak : znakomita pri- 
madonna p. Julja Mechówna, pierwszy tenor li­
ryczny p. Adam Dobosz, znany bjphaterski bary­
ton p. Tadeusz Orda, oraz dyrygent p. Marjan, 

,  . . ___________» i u > 7 ł - i  o r K - c  v r / n n

— Z POWODU ZAMIECI Ministerstv/o K o  
lei Żelaznych ogłasza, że DKP. w  Warszawie 
wskutek trudności ruchowych, w ywołanych za­
miecią śnieżną, w czasie o'd 44 do 12 stycznia rb. 
włącznie przerwała naładunek na stacjach swego 
ckręgu, oraz przyjęcie od sąsiednich DKP. w szy  
stkich bez wyjątku przesyłek, zarówno wagono­
wych, jak drobnych i pospiesznych. Przesyłki 
znajdujące się w  drodze, zatrzymano i oddano 
nadawcom do dyspozycji. Wyjątek od powyższe 
im zarządzenia stanowiły przesyłki, zdawane 
przez Dyrekcję KP. Wileńską, oraz przez DK P. 
Radomską w  Dęblinie z przeznaczeniem do stacji 
prawego brzegu Wisły.

— Z RADY MIEJSKIEJ.
Pierwsze organizacyjne posiedzenie nowej 

Rady Miejskiej miasta Kalisza odbędżic się w  
dniu 11 lutego rb. o godzinie 6 w ieczorem  wasali 
posiedzeń W ydziału Karnego miejscowego Sądu 
Okręgowego c e l e m  dokonania w yborów Prezy- 
djum Rady Miejskiej.

-  Z AR ZAD TOW. SPORT. „  PROSNĄ'

u w iad am ia  swych członków, że !w dniu 17 bm., 
w  gmachu Banku Handlowego o godz 3 po poł 
w pierwszym t e r m i n i e  j o  godz. 1330 w drugim ter 
minio odbędzie się Ogólne miesięczne zebranie, 
na które o liczne i  punktualne przybycie człon­
ków  prosi Zarząd.

_  PODZIĘKOWANIE.
7a złożone na dożywianie dzieci w szkołach  

pow szechnych  miejskich ofiary od WW. PP. mż. 
Ruinićkiogo 2 milj. mk.. inż. Fiszera o nul jon. 
Kowalskiego 2 miljon., M. Rynka 3 miljon, mk,, 
Jerchel 2 milj. mk.. Hitlera i Kupfera nuj. m k . 
E  Szimiuga 1 miljon mk., Kujawskiego -  raił. 
Stępińskiego 2805Ó00 m k . Fuksa 500900 mk.. 
Tuska 50000 mk.. razem 25805000 m k. i od fir­
m y Deutscliman jeden worek m ąki żytniej składa  
pód> nkow anie W ydział Szkolnictw a i Opieki Spo 
łecznej Magistratu.

PRZEGLĄD 5 WIATO WY.
Nowy numer , Przeglądu Światowego" przed 

stawia się baidzo ciekawie pod względem dobo­
ru t r e ś c i  i ilustracji, zawierając pomiędzy innenii 
-s/ere*? r e p r o d u k c j i map Romera, St. W otowskie 
ao: Z seansów spirytystycznych Z tajemnic ży­
c i a  i śmierci. Jak posiąść wieczną m łodość. ™

£o rrióv)i Kasia?
— Go tam słychać nowego Kasiu?
— Wszystko doskonale, w ciągu tygodni*  

ceny na cli leb i mięso spadły, tylko rzeźnicy. się  
buntują i mówią, że Komitet ich oszjukał, bo za  
niską cenę wyznaczył na szynkę, która podobno  
tańszo jest w Warszawie. W ieś za to, że żyto 
staniało hula sobie na mleku i kartoflach, któro 
•ssą coraz droższe.

— A co więcej słychać w  mieście?
— W poniedziałek mają się zejść posłow ie do 

'Magistratu i będą ich pokazywać za bidetami, za  
które chcą płacić po parę melonów. Mają sobie 
tam wym yślać co wlezie. A może nawet dojdzie 
do bójki. M ówił mi jeden z posłów , że trójka  
(nie wiem co to za jedni) chciała się połączyć  
z pepesowcami przeciwko żydom, a później z ży, 
darni przeciwko pepesowcom, ale jakoś się nie 
mogli zgodzić i każdy pójdzie w sWoją strono. 
Czy to prawda nie ręczę. Przeczyta pani w e  
wtorek w Gazecie to m i powie.

— A1 co więcej?
— Jeden chłop na targu w piątek m ów ił 

że na wiecu na w si postanowili chłopi i dziedzice 
nic wozić nic do miasta, dopótąd rząd icli z po 
datków nie zwolni.. Baby na targu chłopa z*

to wyśmiały.

IO ttd/- Ulew   t r  -f

j akustycznej sali teatru Stylowego liczne zastępy
melomanów7 kaliskich.

Dyrekcja koncertów7 p. Leon Kobak postara
się, aby fortepina. który tak b¥ird4o szwankował 
podczas w y s t ę p ó w 7 operetki warszawskiej oyl za
stąpionym koncertow ym .'1 . . . .

Bilety są  do nabycia wcześniej w  cukierni
p. Mayera.

-  PODATEK OD ZWIERZĄT DOMOW.

Rada ministrów uchwaliła projekt ustawy 
o podatku od ziwerząt domowych. Dochód z po 
datku płynął będzie na pokrycie wydatków, 
związanych ze zwalczaniem zaraźliwych cliorob  
zwierzęcych na utrzymanie administracji wete­
rynaryjnej oraz na podniesienie hodowli i pro­
dukcji zwierzęcej.

Opodatkowaniu podlegają: konie, osły. mu­
ły. bydło rogate i trzoda chlewna — bfez wyjątku  
na liczbę sztuk — oraz ptactwa) domowe w  par- 
tjach od 20 sztuk wzwyż, przewożone za pośred  
lijctwem przedsiębiorstw przewozowych, lub1 pod 
dawane ubojową w7 rzeźniach. Wyjątek stanowią 
zwierzęta, przeznaczone dla własnego użytku.
Podatek ten wynosić będzie 1 proc. wartości 
szacunkowej. Do uiszczenia podatku obowiąza 
nv je st'len kto oddał zlwierzęta do przewozu lub 
ubo;u. Opłata pobierana będzie na stacjach na 
dawczych kolei lub w  rzeźniach i miejsoacu u- 
boju przez wlacłze samorządowe. . . n u r a

' Podatek ten pobierany będzie również w  ^  ^  w  ^  ^  w  ^  ^  ^
formie podatku pogłównego od zwierząt gospo A j  |  l  j  »
darskich w wysokości nieprzekraczająccji pół W | { f / | | f l  ! l | f  f  ^  f i t t  ^  t j
proc. wartości szacunkowej tych zwierząt, o- |  C X 1 |C 1 |  V  |  I  11  I W
fnńczanei corocznie przez ministerjum rolnictwa *  P
i dóbr państwowych. Termin wymiaru oraz po­
boru lego podatku określi corocznie minister roi 
rńćtw aidobr państwowych w pierwszym kwar 
lale pierwszego roku.

Winni nieuiszczenia podatku ulegną w dro-

na InioiUdi v uwlernmb

S T R A S Z N E  OCZY.
5 4 )  (P o w ie ść  z francusk iego)

Co do mnie, nie mając dowodu, że Massa- 
«mao zginął, nie zdziwiłem s i ę  J eg o  powrotem, 
/w r b fiła  tylko moją uwagę zmiana jego twarzy 
i zachowania się. Postarzał się o dziesięć lal, 
z  g a r b i ł  się, a wieczny u ś m i e c h *  który zciawał 
sic jego naturalnym wyrazem, nie ożywiał juz 
jego wychudłej, pożółkłej i nerwowej twarzy.

°  Zobaczy! m nie i zaciągnął mnie na sunnę: 
B o f  wpakował mnie on w  podłe położe­

nie Ach. ten bandyta! Bił m nie n a p r z ó d  w7 piw­
nicy. Polem zatopił mnie, aby mnie zmusić do 
mówienia..

Dziesięć dni musiałem leżeć w  łozKU, any 
przyjść do siebie. O, to nie jego winay ze tam 
nie zostałem. Ale on ma także za swoje... lesz- 
czo gorzej niż ja. Ten nędznik! Ręka, klora go 
biła, nie drżała. r

O jakiej ręce m ów ił i jak się skończył ow. 
dramat w ciemnościach, nie pytałem go. Cho­
dziło o co imiego.

 Panie Massagnac, czy czytał pan pamięt­
nik Benjam ina PrevotelPa? >

— Tak.
— Zgadza się z praw dą i z pismem nmjeco 

■wuja, który Pan czytał, co?
W zruszył ramionami.
— Co to pana obchodzi? Co to obchodzi 

ludzi? Czv ja chowam wizje dla s i e b i e ?  Nie. nie 
praw daż9 P r z e c i w n i e .  Chcę je pokazać wszyst­
kim i > , a r o b i ć  uczciwie pieniądze. Co chcecie 
w ięcej?

— Chcemy zabezpieczyć wynalazek ..

— Nigdy, nigdy! — ośw iadczył ze złością. 
Dajcie mi spokój z te|mi głupiem i historiami Ku 
piłem. tak. kupiłem tajemnicę Noela Dorgeroux. 
Alani ją dla siebie, tylko dla siebie, naprzekor 

wszystkim ludziom i na złość wszystkim pogróż­
kom. Nie pisnąłem, nic, kiedy byłem w szpo­
nach Velmota i omal nie zginąłem. Powiadam  
panu, W iktorynie Beaugrandzie, że tajemnica 
Noela Dorgeroux umrzie wraz ze mną

Kiedy Teodor Massagnac szedł w kilka nu 
nut potem na swoje miejsce, nie m iał już nuny 
poskromiciela, wkraczającego do swojej klatki, 
ale ściganego zwierzęcia którego trwożą najmniej 
sze szmery i które drży za zbliżeniem się ki ja 
i razów bicza. Ale sznur strażników i odźwier­
nych czuwał, nieprzystępny, dziki, trzymany te 
raz. jak m ówiono, na podwójnym żołdzie.

Środki ostrożności bvły niepotrzebne. Nie­
bezpieczeństwo nie groziło Massagnaeowi ze 
strony publiczności. Siedziała ona w  religiinem  
skupieniu, jakby przygotowana na jakiś uroczy 
stv obrz;ęd. Na widok Massagnaca nie odezwały 
się ani oklaski, ani krzyki protestu. Czekano na 
to poważnie, co się miało odbyć, i nikt nie wąt­
pił, y c  sie odbędzie. W idzowie najwyższych stop 
ni a między nimi i ja—odwracali często gło­
wę. Na czystetn niebie, Hpiącem od złota błysz­
czała Wenus, Gwiazda Wieczorna.

Olbrzymie wzruszenie! Poraź p ierw ^ y lu­
dzie byli pewni, że oglądały ich obłce oczv iczu  
w ały nad nimi odrębne od nich duchy. Poraź 
pierwszy wybiegali zgodnie m yślą w  przestrzeń 
nad światem, zaludnioną niendyś ich własnenu  
marzeniami i nadziejami, skąd teraz spozierały 
ku nim czule spojrzenia nowych ich braci. Nić 
były to już legendy i widma w ywołane naszją 
rozbujatą wyobraźnią, ale żywe istotę, które prze 
m aw iały do nas żywym i naturalnym językiem o

brązów, póki nie nadejdzie chwila, gdy będziemy 
rozmawiać z nimi jak przyjaciele, na zawsze ze 
sobą złączeni.

Oczy ich, Troje ich Oczu, były dziś m tskoń  
czenie czułe, przepojone sympatją graniczącą z 
miłością, która w yw oływ ała w  nas równą czu­
łość ftę samą m iłość. Co oznajm iały te kobiece 
oczy, oczy niezliczonych kobiet, drgające przed 
nami uśmiechem, przyrzeczeniami, pokusą i roz 
koszą? Jakich to szczęśliwych i niezwykłych scen 
nasze; przeszłości będziemy teraz świadkami?

Patrzyłem na moich sąsiadów. W szyscy, po £ 
dobnie jak ja, nachyleni t^yli ku ekranowi. Wido­
wisko odbijało się nąjpierw na ich twarzach. 
Dwaj m łodzieńcy byli bladzi. Jakaś kobieta, kfó 
rej twarz zakrywała przedemną krepą żałoby, 
trzym ała'w ręce chusteczkę, gotowa do płaczu.

TJkazai się najpierw przed nami krajobraz
0 sitnem świetle, krajobraz w łoski, z zakurzoną 
drogą, na której kawalerzyści, w  mundurach z 
czasów Rewofućji, pędzili koło powozu, zaprzę­
żonego w cztery konie. Potem nagle ukazai* 
się w cienistym ogrodzie, na końcu czaknej cy- 
prysowej alei dom z zawartemi okiennicami' sto 
jący na kwiecistej terasie.

Powóz zatrzymał się u podnóża Lej terasy
1 odjechał. W yskoczył z niego oficer, podszedł 
szybko do domu i zapukał do drzwi rękojeścią 
swojej szabli.

Drzwi otworzyły się prawie natychmiast 
W ysoki, młoda kobieta wybiegła z domu, wycią  
gnąwszy ku niemu ramiona. Ale w  chwili, gdy 
się m ieli pocałowa, cofnęli się wstecz, jakby 
chcieli nacieszyć się swojem szczęściem i rozko­
szować lepiej radością.

(D. C. N.).
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Baczność! Całkowita wyprzedaż
Z powodu zwinięcia garderoby— męskiej 
u lokalu; przy uh W arszawskiej Nb 13,

u r z ą d z a m y

C A Ł K O W I T A

W Y P R Z E D A Ż
tych artykułów i polecam y po cenach znacznie zniżonych:
1) Palta zimowe na wacie, 5) Ubrania męskie,
2) Ulstry, 6) Ubrania dla chłopców,
3) Palta jesienne, 7) Ubrania dla dzieci,
4) Burki wyjazdowe, 8) Spodnie.

Marynarki alpagowe — kamizelki i t. d.
E. N o w a k o w s k i  i S - k a .

| |  Całkowita"'wyprzedaż
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Baczność!

Nawiązując do powyższego ogłoszenia mamy zaszczyt 
podać*do wiadomości, że w dniach najbliższych t.j. oko­
ło  15 lutego b. r. otwieramy w tymże lokalu przy ulicy 
Warszawskiej Nq 13, obok cuk. pp. Szauba i Kozłowskiego

M agazyn  b ła w a tó w  

Bielizny — Artykułów męskich
p o d  f i r m ą

Spółwłaściciel firmy p. Stanisław  Wierusz, jako były 
kierownik podobnego przedsiębiorstwa w Kaliszu, w zu­
pełności zapoznał się z wymaganiami Sz. Klijenteli, wobec 
czego jesteśm y w możności pod każdym względem zado­
wolić najwybredniejsze wymaganial

Pozwalamy sobie nadmienić, że skład nasz zostaje 
zaopatrzony w duży wybór nowości staraniem  naszym 
będzie, tak doborem towarów jak i rzetelną usługą, zdo­
być sobie zupełne zaufanie Sz. Klijenteli. 177

CEGŁY 1 0 0 .0 0 0  s z t u k ,  d o b r e j  m a s z y n o w e j  k o r z y s t n i e
n a  sp rzed aż

Łaskawe oferty pod „Cegła 9968“ do Tow. Akc. „Reklama 
Polska", Poznań, Aleje Marcinkowskiego 6.

Buchalter biiansista
rutynowany przyjmuje wszel­
kie roboty z zakresu buchalte- 
rji: Organizacja i prowadzenie 
księgowości, zestawienie bilan­
sów , sprawdzenie i rewizja 
ksiąg, kontrola i ekspertyza. 
Udziela lekcji buchalterji.
St. Niepokojczycki, Lipowa 8, 
m. 8 od U -ej do 1-ej i od 
4-ej do 7-ej. Może przyjąć sta­
łą  posadę na dogodnych warun­
kach. 217

240 I

w
6  W I E D E Ń S K I

j a r m a r k  m i ę d z y n a r o d o w y
© - 15 aaci&ica 15C2-4.

Najlepsza okazja zakupu
d l a ,

wszelkich branż.
Bardzo bogaty wybór! Stałe, konkurencyjne ceny!

WIELKIE POWODZENIE WIEDEŃSKICH 
TARGÓW JESIENNYCH 1924  r .  100.000 nabywców 
w liczbie tych 25.000 cudzoziem ców z 72 państw  

ca łego  świata robiło dużo obslalunków. 
lniormacji udziela: WIENER MESSE, W I E N VII. 
jak równie honorowe przedstawicielstwa i oficjal­

ne biura informacyjne, 
w Łodzi: Finkenstein, Heyman & Co., ul. Krótka 5. 

„ Akc. Tow. dla Transportu Międzynarodo­
wego, Schenker & Co., Pomorska 21.

Polski Akcyjny B ink  Komercyjny, S. A.
CIDIDZOT-AŁ w  SZTJ

u l i c a  W ie js k a  N: 12,

p rzyjm u je  z a p isy  na a k o j s  
Banku P o lsk ieg o

na warunkach podanych przez Komitet Organizacyj­
ny tegoż Banku. 244.

Wobec stałego podnoszenia się w artoś­
ci marki polskiej najkorzystniejszem jest o- 
becnie lokowanie jej na procent w bankach.

Bank Ziemi Kaliskiej najstarsza w Kali­
szu Instyrycja bankowa, posiadająca własny 
piękny i obszerny gmach przyjmuje lokaty 
tak w m arkach jak i w złotych polskich na 
najdogodniejszych dla lokujących warunkach 
i załatwia wszelkie operacje bankowe.

Bank przyjmuje również zapisy i wpłaty 
na akcje Banku Polskiego (Emisyjnego).

W łasne oddziały w Turku, Słupcy i 
Wieluniu. 234

umaeme ■

SPRZEDAM

F O R T E P I A N
Wiadom. w Adm. Gaz. Kai.

219

Sprzedam “
klub., stó ł okrągły, krzesła dęb. 
łóżka i inne. Wodna Ns 3 m. 4.

238

je kreślarza

„Urząd Akcyzowy w Kaliszu podajz niniejszym 
do wiadomości, że w dniu 5 m arca r. b. o godz. 9-ej 
rano odbędzie się w biurze urzędu (Łódzka 5,) sprze­
daż przez licytację: 12 butelek a 0,6 litra wódki, 
284,4 litrów 100p/0 spirytusu czystego, 189 0,5 litrów 
100% skażonego, 800 butelek różnej wielkości, (po­
jemność: b-0,6 litra), 85 kg. (około 44,200 szt.) rurek 
szklanych od sacharyny, młynek do kawy, 5 sit. i 12 
butelek płynu do zębów p. n. „Odol”

Do kupna spirytusu mogą przystąpić jedynie in­
stytucje i osoby, uprawnione do nabycia takowego. 
243 Naczelnik Urzędu J. Wize.

do rysunków technicznych.
MARKUS HOLTZ i S-ka 

bzopena 5. 213
K u p ię  u ż y w a n y

FORTEPIAN
Wiadomość w Administra­
cji Gazety Kaliskiej 290

S K L E P
przy ul. Wrocławskiej do 
odstąpienia. Adres w Redak­
cji. 237

Zginął paszport
polski, wydany, przez Ma­
gistrat m. Kalisza na imię 
Jakóba bzyffa. 239

Szw ajcarslle gsrzlie z i l i
Dr. B a u e r a  ułatwii 
funkcje żołądka, znakom  
środek przeciwko obstruk

Sprzedają Apteki i  o k h d j  aptwii

R edaktor A*. RADWAN". W ydaw ca — ,vGa»eta K aliska* Spół. z ogr, odp. Druk „(i a  zety Kaliskiej** Aleja Józefiny, 1.


